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BEZPARTYJNE POLSKO • KATOLICKIE PISMO LUDOWE.

EJ- — r,łoło FEDCBAKT eksped. miesięcznie 79 gr. z odnosze- 
rrZCupidlal niem przez pocztę 21 gr. więcej. W wy­
padkach nieprzewidzianych, przy wstrzymaniu przedsiębiorstwa, 
złożenia pracy, przerwania komunikacji, abonent niema prawa 
żądać pozaterminowych dcfstarczeń gazety, lub zwrotu ceny abona­
mentu. Za dział ogłoszeniowy Redakcja nie odpowiada. Redaktor 
przyjmuje od 10-12. Nadesłanych a nie zamówionych rękopisów  Re­
dakcja nie zwraca i nie honoruje. Redakcja i administracja  ul. Mickie­
wicza 1. Telefon 80. Konto czekowe P. K. O. Poznań 204,252.

Sumiennem wykonywaniem obowiązków, 

budujemy silną Ojczyzną!

Oriłnr-znnin  • ogłosz. pobiera się od wiersza mm. (7 
yi U Il I a  < łam.) 10 gr., za reklamy na atr. 4-łam. w  

wiadomościach potocznych 30 gr. na pierwszej str. 50 gr. Rabatu 
udziela się przy częstem ogłaszaniu. „Głos Wąbrzeski* wychedsi 
trzy rasy tygodn. i to: w poniedziałek, środę i piątek. Przy sado- 
wem ściąganiu należności rabat upada. Dla spraw spornych jest 
właściwy Sąd w Wąbrzeźnie. — Za terminowy druk, przepisane  
miejsce ogłoszenia administracja nie odpowiada. Wydawnictwo  
zastrzega sobie prawo nieprzyjęcia ogłoszeń bez podania powodów

Nr. 125 Wąbrzeźno, Kowalewo, Golub, w to re k  d n ia 2 3 p a ź d z ie rn ik a 1 9 3 4  r . R o k  X V

Z kandyfiatów do rad 
gromadzkich robią 

niewolników
O T O  P R A W D Z IW E  O B L IC Z E  

L IS T Y .  N A R O D O W E J

I S T R O N N IC T W A  N A R O D O W E G O .

K a n d y d a c i  S tro n n ic tw a  N a ro d o w e ­

g o  d o  ra d  g ro m a d z k ic h  —  ja k  d o n o s i  

p o z n a ń sk i o rg a n  „ C Z U W A M 1 4 4 —  w  

o b e c n y c h  w y b o ra c h s a m o rz ą d o w y c h  

m u s z ą  p o d p is y w a ć  n a s tę p u ją c ą  d e k la ­

ra c ję :

„Oświadczam sloroem honoru, że 
przyjmuję kandydaturę na radne­
go (względnie zastępcę radnego) do 
rady gromadzkiej w..............z rak
Stronnictwa Narodowego i przyrze­
kam działać w razie wyboru zawsze 
po myśli wskazań i programu Stron. 
Narodowego, tak w dziedzinie gos­
podarczej, jak politycznej, utworzyć 
razem z resztą wybranych z listy 
S. N. radnych w radzie gromadzkiej 
stalą grupę solidarną. Na słowo ho­
noru oświadczam, że w razie gdy­
bym z tej grupy został wykreślony 
lub z niej wystąpił, złożę mandat 
swój bez względu na kary, mogące 
mnie spotkać na mocy art. 6 ustawy 
samorządowe j“.

In a c z e j , z ra d n y c h  p rz e p ro w a d z o ­

n y c h  z  l is ty  n a ro d o w e j  d o  ra d  g ro m a ­

d z k ic h  S tro n n ic tw o N a ro d o w e c h c e  

z ro b ić  ja k ie ś  f ig u ry  i c u d a c z n e  la lk i  

m a r jo n e tk i , p o z b a w io n e z u p e łn ie s a ­

m o d z ie ln o ś c i o b y w a te ls k ie j. B ę d ą  o n e  

ta k  s k a k a ć  p o li ty c z n ie ,  ja k  te g o  z a ż ą ­

d a  S N . z a  n a c iśn ię c ie m  g u z ik a  p a r ty j  

n e g o  a lb o z a p o c ią g n ię c ie m  s z n u rk a  ■ 

p o li ty c z n e g o . I to  g d z ie —  M  ra d a c h  

g ro m a d z k ic h , g d z ie  d o b ro  g m in y  i je j  

p o trz e b y  g o s p o d a rc z e p o w in n y b y ć  

w y s u n ię te  n a  p la n  p ie rw sz y .
Ł a d n e  p o ję c ie o  h o n o rz e o s o b i ­

s ty m  i o d p o w ie d z ia ln o śc i p rz y sz łe g o  

ra d n e g o w  ra d z ie g ro m a d z k ie j . J e s t  

to  t r a k to w a n ie lu d z i n a p o z io m ie  

h a n d la rz y  ż y w y m  to w a re m .
„ C z u w a m y 4 4z w ra c a  u w a g ę  n a  k o ń ­

c o w y  u s tę p  d e k la ra c ji . W ia d o m o b o ­

w ie m , ż e u s ta w a s a m o rz ą d o w a n ie  

p o z w a la s k ła d a ć  m a n d a tu  p o d  g ro z ą  

k a ry  d o 1 0 0 0 z ło ty c h . S tro n n ic tw o  

N a ro d o w e z o b o w ią z u je ty c h , k tó rz y  

b ę d ą  w y b ra n i z  l is t n a ro d o w y c h n a  

ra d n y c h  d o  p o n ie s ie n ia te j k a ry w  

ra z ie  z a ta rg u  z  w ła d z a m i s tro n n ic tw a  

i w y k lu c z e n ia  w z g lę d n ie  w y s tą p ie n ia  

z k lu b u ra d z ie c k ie g o „ N a su w a s ię  

p y ta n ie  —  p is z e „ C z u w a m y 4 4 c z y  

b ra n ie te g o ro d z a ju z o b o w ią z a n ia  

je s t z g o d n e  z  u s ta w ą  i w o g ó le  z  p rz y ­

z w o ito śc ią . —
N ie ty lk o  n ie z g o d ę  je s t to  z u s ta ­

w ą  a le  z  u w a g i n a  m o ra ln o ś ć  s p o łe c z ­

n ą  te g o  ro d z a ju  d e k la ra c ja p a r ty jn a  

je s t c z e m ś  ta k  o b u rz a ją c e m  ź e  z a s łu ­

g u je  n a  n a z w ę  p o li ty c z n e g o  n ie rz ą d u ,  

b o  s z e rz y d e m o ra liz a c ję . W y o b ra ź ­

m y  b o w ie m  s o b ie , ż e  je d e n  c z y  d ru g i  

ro ln ik , p o d p is u ją c p o w y ż s z ą d e k la -1  

rację, a chcąc być następnie użyte-

Zwłoki króla Aleksandra
spoczęły w grobowcu rodzinnym

Z A M O R D O W A N IA  K R Ó L A A L E K S A N D R AT R A G IC Z N Y M O M E N T

N a z d ję c iu w id z im y ja k m o rd e rc a d o s k o c z y w s z y d o s a m o c h o d u s trz e la ,  

b y  o d p ę d z ić  z a m a c h o w c a , le c z  s trz a ły  ju ż  p a d ły

W  c z w a rte k  1 8  b m . o d b y ł s ię  p rz y  

u d z ia le k ilk u se t ty s ię c y o s ó b p o ­

g rz e b t r a g ic z n ie z m a r łe g o  k ró la J u -  

g o s ła w ji A le k sa n d ra  I .
O  g o d z in ie 8 -m e j ra n o  o d b y ło  s ię  

w  k a te d rz e p ra w o s ła w n e j w  B ia ło -  

g ro d z ie n a b o ż e ń s tw o  ż a ło b n e .

N a s tę p n ie z w ło k i p rz e w ie z io n o  

p o c ią g ie m  d o  O p le n e c  p o d  B ia lo g ro -  

d e m .
P o  n a b o ż e ń s tw ie ż a ło b n e m  iw  k a ­

p lic y o g o d z in ie 1 4 ,4 5 t ru m n a z e  

z w ło k a m i z ło ż o n a z o s ta ła d o  k ry p ty ,  
g d z ie s p o c z y w a ją c z ło n k o w ie d y n a -  

s t j i K a ra d ż o rd ż e w ic z ó w .
W  k ry p c ie  z ło ż o n o  s e tk i w ie ń c ó w  

k tó re  p rz y w io z ło  z B ia ło g ro d u 1 9 s a ­

m o c h o d ó w  c ię ż a ro w y c h .
W  u ro c z y s to ś c ia c h p o g rz e b o w y c h  

w z ię l i m . i . u d z ia ł: k ró l ru m u ń s k i  

K a ro l , k ró l b u łg a rs k i B o ry s , k s . J e ­

rz y  a n g ie ls k i , k s . M ik o ła j ru m u ń s k i .  

K s ię ż n a M a ry n ia g re c k a , p re z y d e n t  

F ra n c ji L e b ru n , m a rs z a łe k P e ta in ,  

n a d z w y c z a jn y  a m b a s a d o r p re z y d e n ­

ta P o ls k i g e n e ra ł W ie n ia w a -D łu g o -  

s z e w k i, p rz e d s ta w ic ie le w s z y s tk ic h

c z n y m  p o  s w o je m u , w ła sn ą ro z w a g ą  

i s p o so b e m  m y ś le n ia —  o c z y w iś c ie  

n ie  b ę d z ie  m ó g ł b y ć  p o s łu s z n y  w s k a ­

z a n io m  p ro g ra m o w y m  i p o li ty c z n y m  

S tro n n ic tw a  N a ro d o w e g o w ra d z ie  

g ro m a d z k ie j. C o  z  te g o  w y n ik n ie ? —  

A lb o  z o s ta n ie  w y k lu c z o n y z p a r t ji ,  

a lb o  z ło ż y s a m  m a n d a t , a b y  p o z o ­

s ta ć  w  z g o d z ie z  w ła sn e m  s u m ie n ie m  

i w ła sn e m i p rz e k o n a n ia m i. L e c z w  

je d n y m  i d ru g im  w y p a d k u  g ro z i m u  

k a ra z a  z ło ż e n ie m a n d a tu  d o  1 .0 0 0  

z ło ty c h .

P o tw o rn e  te  m e to d y  p a r ty jn e . P o -

I M IN . B A R T H O U .

O fic e r s p in a k o n ia

n ie m a l p a ń s tw  e u ro p e js k ic h i c z ło n ­

k o w ie d y p lo m a c ji . Z c a łe g o  ś w ia ta  

p rz y b y ło  p rz e sz ło " (X ) d z ie n n ik a rz y .

K R Ó L O W A  M A R JA  D Z IĘ K U J E  

P A P IE Ż O W I

K ró l  o w a M a  r  j  a j  u  g o s ło w  i  a  i i  s k a  

p rz e s ła ła  d o  O jc a  ś w . te le g ra m  n a s tę ­

p u ją c e  t r e ść : „ C a łe m  s e rc e m  d z ię k u ­

ję  W a sz e j ś w ią to b liw o śc i z a  o k a z a n e  

m i w s p ó łc z u c ie  i o jc o w s k ie  s ło w a  p o ­

c ie c h y  w  m y m  s tra s z n y m  b ó lu  ‘ .

J E S Z C Z E  J E D E N  Z B R O D N IA R Z

P a ry ż . P o lic ja p ro w a d z i w  

d a ls z y m  c ią g u  e n e rg ic z n ą a k c ję , m a ­

ją c ą n a  c e lu w y k ry c ie w s z y s tk ic h  

n ic i s p isk u  n a ż y c ie k ró la A le k s a n ­

d ra . W  o s ta tn ic h  d n ia c h z d o ła n o u -  

s ta lić , ż e w  s p isk u p ró c z K ra m e ra  

o d e g ra ł d u ż ą  ro le ró w n ie ż d ru g i w y ­

s ła n n ik P a v e lic z a , M io B z ik , k tó ry  

o d  d łu ż sz e g o  c z a su  je s t p o s z u k iw a n y  

p rz e z p o lic ję m ię d z y n a ro d o w ą . W y ­

s ia n o  z a  n im  l is ty  g o ń c z e .

n iż ą  ją  g o d n o ś ć o s o b is tą  ra d n e g o  g ro ­

m a d z k ie g o , c z y n ią  g o  b e z w o ln e m  n a ­

rz ę d z ie m p a r t j i a w re s z c ie n a w y ­

p a d e k  o p o ru w o b e c p a r t j i, ru jn u ją  

g o m o ra ln ie i m a te rja ln ie . S tro n n i­

c tw o  N a ro d o w e w y s ta w iło s o b ie u -  

ło ż e n ie m  ta k ie j d e k la ra c j i h a n ie b n e  

ś w ia d e c tw o . N a w e t  c z ło n k ó w  s w o ic h  

p a r t ja  t r a k to w a ć  c h c e , ja k  s ta d o  B a ­

ra n ó w .

P rz e d wy b o ra m i d o 1 6 1 g ro m a d  

n a P o m o rz u , g d z ie p o n o w s z ę d z ieliCl I  -o / u l a

S tr . N a r . w y s ta w iło s w o je w ła s n e S a m la n d  a _

l is ty  —  d o b rz e je s t o  te rn  p a m ię ta ć , 'z a k o ń c z y ł s ię p o ra ż k ą G e d a n ji w

P a ry ż . D o tn o s z ą z M a rs y  I j  i : 

Ś le d z tw o , p ro w a d z o n e  w  s p ra w ie z a ­

m a c h u p o z w o li ło  n ie z b ic ie  s tw ie rd z ić  

s y lj i z k o ń c e m  w rz e ś n ia  h r . P a v e lic z  

ż e d r . P a v e lic z p rz e b y w a ł w  M a r-  

z a trz y m a ł s ię  w  to w a rz y s tw ie  ja k ie jś  

p a n i w  je d n y m  z h o te li k o ło  d w o rc a  

w  d . 3 0  w rz e ś n ia . W  re je s trz e  h o te ­

lo w y m z a p is a ł s ię ja k o P a d a le s c u .  

k ie ro w n ik b iu ra k o le jo w e g o w  B u ­

k a re sz c ie . P a v e lic z  p rz y b y ł d o  M a r-  

s y lji z P a ry ż a , n ie z d o ła n o  je d n a k  

u s ta l ić , d o k ą d  u d a ł s ię z M a rsy lj i.

’■j

le -

Z B R O D N IA  L E K A R Z A

W  i I n  o ., je d e n z m ło d y c h  

k u rz y  w  c z a s ie d y ż u ru n o c n e g o d o ­

k o n a ł g w a łtu n a  je d n e j z  n e rw o w o  

c h o ry c h  p a c je n te k  k tó re j p ie rz ę  m ia ł  

s o b ie p o ru c z o n ą .  C h o ra  u s iło w a ła  p o ­

p e łn ić  s a m o b ó js tw o .

M ło d e g o le k a rz a , k tó ry  p o c h o d z i  

z p o w s z e c h n ie  z n a n e j n a k re sa c h  ro ­

d z in y , a re s z to w a n o .
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K Ą C IK  S P O R T O W Y .

P iłk a r sk ie z a w o d y l ig o w e

K ra k ó w . R u c h  —  C ra c o v ia 3  : 1

(1 :1 ) M  e c z  t  e n  z a d  e c y d  o  w  a  ł o  m  i  s t  r  z u  

L ig i , k tó ry m  b ę d z ie  R u c h .

K ra k ó w : W is ła  —  L e g ja  3 :2  (2 :1 )

W a rs z a w a : W a rsz a w ia n k a  —  G a r ­

b a rn ia  3 :1

L w ó w r : P o g o ń —  P o lo n ja  2 :1 (1 :0 )

R o z g ry w k i o  w e jśc ie  d o  L ig i

P o z n a ń : L e g ja  (P o z n a ń ) —  Ś m ig ły

(W iln o ) 3 :2 (1 :1 )

Ł u c k : R e w e ra (S ta n is ła w ó w ) —  

P . K . S . (Ł u c k ) 1 :0  (0 :0 )

I

K lę s k a  „ G e d a n ji 4 4

M e c z o m is trz o s tw o L ig i ro z e g ra ­

n y  w  k ró le w c u  m ię d z y P re u ss e n —

S a m b a u d a „ G e d e n ją “ z G d a ń s k a

„ G e d a n ją “ z G d a ń sk a

1 4 5 O S Ó B  Z A T R U T Y C H  M IĘ S E M

A le k s a n d r  ja . N ie sa m o w ite  w ra ż e ­

n ie  w y w o ła ła  tu ta j t r a g e d ja ja k a  ro -  

fz e g ra ła  s ię w  z n a n e j ro d z in ie w  c z a ­

s ie  u c z ty  w e s e ln e j .

W  c z a s ie u c z ty , w ś ró d n ie z w y k le  

w e s o łe g o  n a s tro ju , z a c h o ro w a li w s z y ­

s c y  b ie s ia d n ic y , n a jw id o c z n ie j w s k u ­

te k  s p o ż y c ia n ie ś w ie ż y c h p o k a rm ó w  

K ik a d z ie s ią t o s ó b  w iło  s ię  w  p o tw o r ­

n y c h b o le śc ia c h , ję c z ą c i z a w o d z ą c  

p rz e ra ź liw ie .

P ię ć o s ó b z m a r ło p rz e d p rz y b y ­

c ie m  p o g o to w ia  ra tu n k o w e g o , a  o k o ło  

1 4 0 o s ó b b a rd z o  p o w a ż n ie z a c h o ro ­

w a ło .

P rz e z k ilk a  g o d z in  u lic a m i m ia s ta  

k rą ż y ły  l ic z n e s a m o c h o d y s a n ita rn e ,  

p rz e w o ż ą c c h o ry c h  d o  s z p ita l i .
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4 - W  G ru d z iąd zu b aw ili d w a j o f ice ro­

w ie tu reccy , k tó rzy m . in . zw iedz ili tam t. 

stac ję lo tn iczą .
4 - W  c iąg u o sta tn ieg o ty g o d n ia l iczb a 

b ezro b o tn y ch w ca ły m k ra ju w zro s ła o 

1 2 1 5 o só b .
4 - W  M ałop o lsce w  o k o licach p o d g ó rsk ich 

sp ad ! p ie rw szy śn ieg , k tó ry leża ł p rzez k ilk a  

g o d z in .
4 - W  p ią tek p rzy b y ł d o W arszaw y p re - 

m jer w ęg ie rsk i G ó m b o sz.
5 - W  n ied z ie lę p rzy b y ła d o P o lsk i d e le­

g ac ja an g ie lsk ieg o p rzem y słu w łó k ien n icze­

g o , k tó ra zb adać m a m o ż liw ośc i zb y tu an­

g ie lsk ie j b aw e łn y d la p rzem ysłu łó d zk ieg o .

6 - N a w io snę o tw arta zo stan ie sta ła k o­

m u n ik ac ja lo tn icza p o m ięd zy W arszaw ą i  

p d y n ią . P race p rzy g o to w aw cze w G d y n i są 

w  p e łn y m to k u .
7 - O k ręg o w a D y rek c ja K o le i P ań stw o­

w y ch w S tan is ław o w ie b ęd z ie zn iesio n a . —  

S ieć k o le jo w ą p rze jm ie d y rek c ja lw o w sk a .

8 - N a tras ie W arszaw a —  P o zn ań w y ­

p ró b o w an o p o c iąg b ły sk aw iczn y , k tó ry o - 

s iąg n ą ł 1 1 5 k im . n a g o d z in ę .
W  k ró tk im czas ie p o jaw i s ię w h an­

d lu a lk o h o l o p o jem . 5 5 p ro c .
9 - Z  n o w y m ro k iem b u d że to w y m m a b y ć 

w p ro w ad zo n y p o d a tek o d k aw a leró w , z 

feg o w p ły w y b ęd ą p rzezn aczo n en n a 

S zk o ln ic tw a .

k tó - 

ce le

b y ć

Je-

za-

d o

Z ZAGRANICY

- f - N ajsta rszy m cz ło w iek iem m a 

1 5 4 -le tn i m ieszk an iec K in d g u i w G ru z ji, 

d y n y ży jący jeg o sy n l iczy la t 9 0 . •

- f - Jap o ń sk i p aro w iec „K o to M aru  

to n ą ł z za ło g ą , sk ład a jącą s ię z 4 5 lu d z i.

- |- K s. K ard y n a ł H lon d w y jech a ł

E u ro p y n a sta tk u „O cean ia , p o zak o ń czen iu 

u ro czy sto śc i k o n g resu eu ch ary sty czn eg o w  

B u en o s A ires.
H au sn er n ie m ó g ł w y sta rto w ać d o 

P o lsk i, p o n iew aż tru d n o śc i f in an so w e u n ie­

m o ż liw iły  m u o d lo t z A m ery k i. N a sam o lo­

c ie c iąży d łu g 6 .0 0 0 d o la ró w .
+ M iędzy n aro d ow y k o n g res C zerw . 

K rzy ża o d b y w a s ię w  T o k io . U d z ia ł b ie rz .e 

5 6 ' n aro d ó w z 2 4 6 d e leg a tam i.
4 - Z n an y z w o jn y św ia to w e j n iem ieck i 

g en era ł v o n K llu ck zm arł w  p ią tek w B erli­

n ie w  w iek u 8 8 la t.
5 - W sk u tek trzęsien ia z iem i w  P o łu d n io­

w ej K a ilifo rn ji  p o w sta ło szk ó d n a o k o ło 1 5 0 

in i l jo n ó w  d o la ró w . Jest sześć o só b zab ity ch i  

w ie le ran n y ch .
6 - P rezy d en tem rep u b lik i g reck ie j zo­

sta ł o b ran y p o n o w n ie Ł a im is.

Dzień oszczędności
W d n iu 3 1 b m . o d b ęd z ie s ię jak co ro czn ie 

„Dzień O szczęd n o śc i" n a te ren ie ca łe j P o lsk i.

W d n iu ty m , p o św ięco n y m p ro p ag an d z ie 

o szczęd n o śc i w śró d n a jszerszy ch sfe r sp o łeczeń­

stw a , o d b ęd z ie s ię o g o d z . 1 8 -e j m in . 1 5 sp ec­

ja ln a au d y c ja rad jo w a , w ram ach k tó re j w y ­

głosi p rzem ó w ien ie p rezes C en tra ln eg o K o m i­

tetu O szczęd n o śc io w eg o R P . d r, H en ry k G ru­

ber.
W  ca ły m k ra ju zo rg an izo w an e zo stan ą 

sp ec ja ln e ak adem je o szczęd n o śc io w e , p o n ad to u - 

rząd zan e b ęd ą p o g ad an k i o k o liczn o śc iow e w  

szko łach , sto w arzyszen iach , o d d z ia łach w o jsk o­

w y ch , o d d z ia łach straży g ran iczn ej, K . O . P . 

i t. d .
C en tra ln y K o m ite t O szczęd n o śc io w y R . P . 

w y d a sp ec ja ln ą o d ezw ę, k tó ra ro zp lak a to w an a 

b ęd z ie n a u licach i w  lo k a lach in s ty tu cy j o szczę­

d n o śc io w y ch , w u rzęd ach p o cz to w y ch i n a 

d w o rcach . L o k a le in s ty tu cy j o szczęd n o śc io w y ch 

będą w ty m d n iu sp ec ja ln ie u d ek o ro w an e .

„D A R  P O M O R Z A " P Ł Y N IE N A  W Y S P Y 

K A N A R Y JS K IE .

W ed łu g o sta tn ich w iad o m o śc i, sta tek szk o l­

ny m ary n ark i h an d lo w e j „D ar P o m o rza" , o d­

b y w a jący o b ecn ie p o d róż d o o k o ła św ia ta , m i­

nął w  d n iu 1 0 b m . B rest i p ły n ie w  k ie ru n k u 

w y sp . K an ary jsk ich .

S k u tk iem p rzec iw n y ch w ia tró w , „D ar P o­

morza" o d b yw ał d o ty ch czas p o d ró ż 

z pewnem o p óźn ien iem , k tó re zo stan ie jed n ak 

w k ró tce w y ró w n an e. N a p o k ład z ie w szy stk o 

w p o rząd k u , o d b y w a ją s ię n o rm a ln e zajęc ia .

W d n iach n a jb liższy ch .„D ar P o m o rza" za­

winie do S an ta C ru z (W y sp y K anary jsk ie ), 

skąd n astęp n ie w y ru szy d o S an D o m in go , d a le j 

zaś do p o rtu C o lo n w P an am ie .

8 milionów Polaków 
pod wspólnym sztandarem

ZWIĄZEK NARODOWY POLSKI W STANACH ZJEDNOCZONYCH 

PRZYSTĄPIŁ DO ŚWIATOWEGO ZWIĄZKU POLAKÓW
Z ZAGRANICY

W  ży c iu o rg an izacy jn em P o lo n ji lo n ji am ery k ań sk ie j d o Ś w ia to w eg o 
zag ran iczn e j n astąp iło w ie lk ie i p o - Z w iązk u zo sta ła w strzy m an a ' d o 
w ażn e w y d arzen ie . O to , ja ik k o m u - ch w ili  p o ro zu m ien ia s ię d e leg a tó w n a 
n ik u je R ad a O rg an izacy jn a P o lak ó w : 1 1 Z jazd z Z arząd am i o rg an izacy j 
z Z ag ran icy , d o Ś w ia to w eg o Z w iązk u p o lsk ich —  U . S . A . P o ro zu m ien ie 
P o lak ó w p rzy stąp iła P o lo n ja A m ery - n astąp iło . z ■—  

7 ■ * . ~ 1 ; .. n
p o w an a w  p o tężn e j o rg an izac ji 
„Z w iązek N aro d ow y P o lsk i w  U S A .
N a cze le je j sto i zas łu żo n y d z ia łacz g ran icy .
w śró d P o lak ó w am ery k ańsk ich cen -’ Z jazd u , k tó ry u k o ro n o w a ł w ie lk ie 
zo r p ro f. Ś w ie tlik . I d z ie ła z jed no czen ia 8 m il  jo n o w ej

W czas ie I I  Z jazd u P o lak ó w z ! rzeszy W y ch o d z tw a P o lsk ieg o .
Z ag ran icy sp raw a p rzy stąp ien ia P o - i

im ak ó w (n /.?cL ur i ,u  _ _ _ _ _ _j __________• Z arząd Z w iązk u N aro d o m pan a? p raco w a ł d la n ieg o , p o d leg a ł
k ań sk a S tan ó w Z jed n o czo n y ch , zg ru - w eg o P o lsk ieg o n a sp ec ja ln en i p o s ie - m u w e w szy stk iem , s łu ch a ł g o i td . 

■ ’ j —  d zen iu u ch w a lił p rzy stąp ien ie d o ^p y jg ch ło p u z te rn d o b rze , g d y ż c iem -

w śró d P o lak ó w am ery kań sk ich cen - — j ---- , —-j
zo r p ro f. Ś w ie tlik . I d z ie ła z jed no czen ia 8 m il  jo n o w ej

. rr rr • 1 TA 1 1 _____k <4 '/Dirn PnkklPdA

Partja która wszędzie przegrywa
TEROR MORALNY STOSOWANY WOBEC CZŁONKÓW KOŃCZY SIĘ 

KOMPROMITACJĄ STRONNICTWA.
en d eck ich n ie m y śli p o zb aw iać ich 
zau fan ia i m an d a tu . T o stan o w isk o 
w y w o ła ło p o p ło ch w śró d p rzy w ó d­
có w en d eck ich .

T ak k o ń czy s ię te ro r m o ra ln y 
sto so w an y w o b ec sw y ch cz ło n k ó w .

sta li

fu n -
m o -

W ład ze n acze ln e S tro n n ic tw a N a­
ro d o w eg o u s iło w a ły zm u sić p o s łó w 
P ieszczy ń sk ieg o r D em b iń sk ieg o , 
k tó rzy jak w iad o m o , są czy n n y m i 
d z ia łaczam i Z w iązk u M ło d y ch N aro­
d o w có w , d o z ło żen ia m an d a tó w p o­
se lsk ich , z p rzy czy n y ich n ie lo ja ln o­
śc i w o b ec w ład z n acze ln y ch sta re j 
en d ec ji. — - n ie p o m o g ła p ro p o zyc ja 
Z arząd u G łó w n eg o M ło d y ch N aro­
d o w có w o d d an ia te j sp raw y sąd o w i 
o b y w ate lsk iem u en d ec ja stan ę ła n a 
fo rm a ln em stan o w isk u : O d n as o - 
trzy m a liśc ie m an d a t (n ie „o d lu d u 
n ie „ z  w o li n aro d u m an d a t n am o d­
d a jc ie . N iep raw o m y śln i p o s ło w ie o - 
św iad czy li, że m an d a ty o trzy m a li z 
ram ien ia ru ch u m ło d y ch , a n ie S tr. 
N aro d o w eg o . I d la teg o o d d a li je d o 
d y sp o zy c ji Z w iązk u M ło d y ch N aro­
d o w có w , k tó ry w b rew żąd an iu w ład z

Z N IŻ K A  C E N Z B O Ż A W  P O L S C E

W strzy m an ie zaku p ó w in te rw en cy jn y ch , 

p rzez p aństw o w e zak ład y zb o żo w e sp o w o d o­

w ało zn iżk ę cen ży ta w ca ły m k ra ju . M ły n y  

w arszaw sk ie p łacą o b ecn ie 1 4 1 4 ,5 0 za 1 0 0

k g . ży ta , co o zn acza zn iżk ę cen o 3 z ł. n a k w in ­

ta lu . N a o b szarze b . K o n g resó w k i p łacą za ży ­

to o k o ło 1 3 z ł. N a k resach w sch o d n ich o k o ło 

1 2 z ł. i n iże j.
W zno w ien ia zak u p ów in terw en cy jn y ch p rzez 

p ań stw o w e zak ład y zb o żo w e n ie n a leży o cze 

k iw ać p rzez d łu ższy czas. Z aku p io n e d o ty ch­

czas p rzez zak ład y i z ło żo n e w m agazy n ach 

ży to k o sz to w a ło o k o ło 6 0 m ilj. z ł. C zęść ży ta 

n a su m ę o k o ło 1 0 m ilj. sp rzed an o zag ran icę , 

reszta n a su m ę 5 0 m ilj., z ł., trzy m an a jes t w  

'm ag azyn ach k ra jo w y ch i g d ań sk ich .

R o ln icy w in n i w e w łasn y m in te res ie o g ra­

n iczy ć p o d aż ży ta tem b ard z ie j, że w y stęp u je 

p o m y śln a k o n ju n k tu ra n a o w ies i jęczm ień .

„B U D U JĄ C E " O D C Z Y T Y N IE M IE C K IE J 

O R G A N IZ A C JI S P Ó Ł D Z IE L C Z E J W  P O L S C Ę

D u żą ro lę w k sz ta łto w an iu s ię ży c ia n ie­

m ieck ieg o n a z iem iach zach o dn ich P ań stw a 

n aszeg o o d g ry w a n iem ieck ie ży c ie sp ó łd z ie lcze , 

rep rezen to w an e m . in . p rzez „Z ach o d n io p o l­

sk ie T o w arzy stw o R o ln icze" ( ,,W estp o ln isch e ।
L an d w irt —  sch a ftl ich e G ese llsch a ft" , w sk ró - I 

cen iu zw an e „W elage" ), p rzy czem p o w ażn y 

w p ły w  n a u rab ian ie o p in ji w śró d N iem có w p o z­

n ań sk ich i 1 
rek to ro w i w sp o m n ian e j in s ty tu c ji, d r. S w arto w i 

„W e lag e" m a zasad n iczo n a < 

p ew n y ch zad ań n a o d c in k u g o sp o darczy m ży ­

c ia m n ie jszo śc i n iem ieck ie j.

O statn io , jak s ię d o w iad u jem y —  T o w a­

rzy s tw o w ch o d z i n a n ieb ezp ieczn ą d ro g ę w p ły ­

w an ia n a m asy p rzez ro zw ijan ie d z ia ła ln o śc i 

p ro p ag an d o w e j —  u św iad am ia jące j d ro g ę o rga 

n izo w an ia o d czy tó w , p o św ięco n y ch n iem ieck im 

w y czy n o m w o jen n y m . O statn io w ład ze „W e la 

g e“ p o zy sk a ły k p t. S ch m eh la , zn an eg o „ k o rsa­

rza " n iem ieck ieg o z czasó w w o ijn y , d la w y g ło­

szen ia w  P o lsce k ilk u o d czy tó w , o m aw ia jący ch

p o m o rsk ich p rzy p isu je s ię tu d y - ra,j u staw ę o zap rzy s iężen iu m in is tró w R zeszy 

ic ji , d r. S w arto w i j czło n k ó w rząd u k ra jo w y ch . W  m y śl te j u sta- 

ce lu rea lizo w an ie J W y zap rzy s iężen ie m in is tró w R zeszy i o b jęc ie 

’ p rzez n ich u rzęd o w an ia o d b y ć s ię m a w ed łu g 

n astęp u jące j ro ty :

,Przysięgam, że będę wierny i posłuszny ■

Ś w ia to w eg o Z w iązk u P o lak ó w z Z a- 
. Jest to o lb rzy m i su k ces I I

n o ta jeg o k aza ła g o d z ić s ię ze sw y m 
lo sem , u w aża jąc to za p rzezn aczen ie .

A  p rzec ież w o b ec B o g a b y liśm y i  
jes teśm y ró w n i! Z d e j sam e j g lin y  
jes t sz lach c ic , co i ch ło p . B łęk itn a 
k rew —  to b a jk a ! M ija ły  la ta , p o­
w o li zaczę to n ad aw ać p ew n e p raw a 
i ch ło p u . K o n sty tu c ja 3 -g o M aja u - 
w ień czy ła w szy stk o . W szy scy 
s ię ró w n i i w o ln i.

W o jn a św ia to w a w zru szy ła 
d am en ty m o cars tw , zn iszczy ła 
n arch je i in n e p o d o b n e u stro je . Id ea 
d em o k ra ty zac ji zak ró lo w a ła . W szy­
scy są i  w o b ec p raw a ró w n i. T ak iż 
sam g ło s m a b o g acz , jak b ied ak . R ó­
w n i- w szy scy w o b ec B o g a , ró w n i w o­
b ec p raw a. Jest i b ęd z ie jed n a n ie­
ró w no ść —  to m ają tk o w a.

S zczęś liw i jes teśm y , że zn ik n ę ło u 
n as p o d d ań stw o , szczęś liw szem i czu - 

d ó w i p rad z iad ó w . Jed n ak i d z iś je­
szcze m o żem y sp o tk ać cech y d aw n e­
g o p o d d ań stw a . Jak żeż p rzy k ry o - 
b raz m o żn a jeszcze w id z ieć b . często 
w  n asze j d em o k raty czn e j P o lsce.

S ilw y , zg arb io n y ch ło p , p racu jący 
w  m ajątk u , o d ry w a s ię o d p racy , 
g d y zo b aczy sw eg o „p an a D z ied z i­
ca’ " , i p ęd z i p rzy w itać g o . A le jak ? 
P o ch y la s ię d o z iem i z o d k ry tą g ło w ą 
i sk ład a n a ręk ach sw eg o „p an a p o­
ca łu nk i, p rzy czem m ó w i: „D z ień do - 
b ry Jaśn ie P an u D z ied z ico w i! “

C zy ż to n ie p rzy k re i trag iczn e? 
(a zarazem i śm ieszn e). N ie d z iw ię 
s ię ch ło p u . C zy n ił tak jeg o d z iad , 
p rad z iad , g d y ż ży c ie jeg o za leża ło 
o d d z ied z ica , b a ł s ię g o , sch leb ia ł m u 
i b ił n isk ie p o k ło n y .

T o w łaśn ie o d z ied z iczy ł p o p rzo d­
k ach n asz o b ecn y ch ło p . Jed n ak to 
n ie p o w in n o ju ż m ieć m ie jsca .

N ależy s ię d z iw ić i to b ard zo 
„W ie lm o żn y m P an o m D z ied z ico m . 
S ą tp p rzec ież o św iecen i lu d z ie , in te - 

P o lsce . S p o łeczeń stw o " p o lsk ie' l ig en tn i, zn a jący l i i  sto r ję P o lsk i, 
p rak ty k i „W e lag e" p o łc ia zd e- ! zm ian ę u stro jó w i td .

’ Jed n ak są jeszcze p y sza łk am i. —  
! M ają to za w ie lk i zaszczy t, g d y s łu­
żący ca łu je ich p o ręk ach .

jak żeż p rzy k ro p a trzeć n a to ? !... 
T ak i so b ie m ło d y , d w u d z iesto - czy 
trzy d z ies to le tn i „d z ied z ic” , z d u m ą 
w ie lk ą i p y ch ą p o d ch o d z i d o p racu­
jący ch ro b o tn ik ó w .. K o b ie ta , k tó ra - 
b y m o g ła b y ć jeg o m atk ą , a ch ło p —  
o jcem , b ieg n ą p rzy w itać „d z ied z ica” . 
T en w y c iąg a ręk ę z w ie lk op ań sk im 
g estem i m in ą n a tw arzy , i d a je l izać 
s ię p o n ie j. C zy to sp raw ia m u p rzy­
jem n o ść? C zy m arzą o n i o p o w ro c ie 
d o czasó w p o d d ań stw a?

D arem n e m rzo nk i — p an o w ie ! 
W sty d - C zy ż w  W as n iem a u czu c ia 
m iło śc i b liźn ieg o ? C zy ż p aro b ek —  
to n ie cz ło w iek ? C ó ż w in ien o n , że 
jes t b ied ak iem , n ie m a sw e j ro li i  
m u si p raco w ać n a o b ce j, b y zaro b ić 
ch leb co d z ien n y ?

C ó ż w in ien ś lep y lo S j że w as o b­
d arzy ł m ają tk iem , a n ie ich ?

A  g d y b y b y ło o d w ro tn ie? ...

C zy ż n ie w sty d z ic ie s ię , ab y k o­
b ie ta , sta rsza d w u k ro tn ie o d w as, ca- 

' i ło w a ła w asze ręce? G d z ież jes t sza- 
wodzowi Rzeszy r narodi:t n^meckiejo, |cu nek szczeg ó ll iy , jak im p o w n iien 
wi Hitlerowi i poświęcać We siły swe dla dobra । d arzy ć k o b ie tę?
narodu niemieckiego, przestrzegać praw, speł- 

niać sumiennie nałożone na mnie obowiązki oraz 

bezstronni^ 

urząd.

T  n as p o d d ań stw o , szczęs iiw szem i czu -
PRZED WYBORAMI W POWIECIE ją d z is iej s i ch lOp i o d sw y ch d z ia -

KOŚCIERSKIM

W  u zu p e łn ien iu n aszy ch p o p rze­
d n ich w iado m o śc i z p o w ia tu k o śc ie r- 
sk ieg o n a leży d o d ać , że l is ty k o m ­
p ro m iso w e d o g ro m ad W p ły n ę ły w  
6 7 g ro m ad ach n a o g ó ln ą i lo ść 8 5 . Z  
l is t k o m p ro m iso w y ch w y b ran o 8 8 8 
rad n y ch w  te rn 6 2 1 —  B Ę W R ., S tr. 
N aro d o w eg o 1 5 4 , N P R . 6 4 , N iem cy 

4 8 , S tr. L u d o w e 1 .
W y b o ry za tem o d b ęd ą s ię w  1 8 -tu 

g ro m adach . —

p ery p e tje w o jenn e k rążo w n ik a n iem ieck ieg o 

„W o lf"  i jeg o „w y czy n ó w " k o rsarsk ich . P o m i­

ja jąc ju ż n iew łaśc iw o ść, an g ażo w an ia s ię p rzez 

o rg an izac ję ro ln iczą w  teg o ro d za ju ak c ję p ro­

p ag an d o w ą, o jak ie j w sp o m in am y w y żej, stw ie r­

d z ić n a leży , ap o teo zo w an ie w y czy n ó w k o rsa r­

sk o - zb ó jeck ich ró żn y ch jed n o stek m o rsk ich , 

zm u szon y ch n a sk u tek tak ich , czy in n y ch o k o ­

l iczn o śc i d o ch ad zan ia w  la tach w o jn y p o m o­

rzach w  p o jed y nk ę , n ie stan o w i w łaśc iw e j fo r­

m y p racy u św iad am ia jące j w śró d m n ie jszo śc i > 

n iem ieck ie j w P o lsce .

tego ro d za ju ] 

cy d o w an ie .

se-

za- 

p o -

A B S O L U T N A W Ł A D Z A  H IT L E R A .

B E R L IN . N a ak ad em ji ad m in is tracy jn e j 

k re ta rz stan u d r. L am m ers w y g ło sił m o w ę 

w ie ra jącą zn am ien n ą in te rp re tac ję u staw y □  

łączen iu u rzęd ó w p rezy d en ta i k an c le rza R zeszy 

z d n iem 1 s ie rp n ia 1 9 3 4 r .

L 's taw a ta —  o św iad czy ł d r. L am m ers 

zn o s i zarazem p o stan o w ien ia k o n sty tu c ji d o ty­

czące o k resu u rzęd o w an ia p rezy d en ta R zeszy 

tem sam em Adolf Hitler stał sią dożywotnim pre­

zydentem i kanclerzem państwa niemieckiego, a 

o b a te u rzęd y są w  jeg o o so b ie n iero zd z ie lm e ze 

so b ą zesp o lo n e, K an c lerz jak o g ło w a R zeszy , n ie 

jes t p rzy tem o d p o w ied z ia ln y p rzed p arlam en tem , 

j M in is tro w ie o d p o w iad a ją ró w n ież ty lk o p rzed 

1 k anc le rzem ,

B E R L IN . G ab in e t n iem ieck i u ch w a lił w czo -

te naiozone nu „uu. -------------- i . K ied y ż w reszc ie zn ik n ą te o sta t-
i sprawiedliwie wykonywać swój n ie o b jaw y d aw n eg o p o d d ań stw a .

I Jesteśc ie lu d źm i, żąd ac ie szacu n k u —  
I u m ie jc ie też i w y  u szan o w ać g o d n ość 
l lu d zk ą . Obserwator.—o—

Przykre objawy 

w demokratycznej 

Polsce
C o fn ijm y s ię w  d aw n e czasy n a­

sze j P o lsk i. Jak żeż o d m ien ne b y ły  
sto su n k i? ! ... P raw a m ie li c i, k tó rzy 
b y li m aję tn i, n a leże li d o stan u sz la­
ch eck ieg o czy in n eg o z p rzy w ile ja­
m i. P ew n y stan m ia ł p e łn e p raw a, 
b y ł w o jsk iem , k lasą rząd zącą i w szy - 
stk iem . A  ch ło p ??? T a n a jl iczn ie j­
sza g ru p a lu d z i? ... B y ł s łu g ą sw eg o 

s łu ch a ł g o i td .

. C zy n ił tak jeg o d z iad , 
g d y ż ży c ie jeg o za leża ło
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Policja ostrzega rolników 
ojskutkach lekkomyślnego niedopilnowania 

swego dobytku
Rok rocznie z nastaniem pory je­

siennej i zimowej powtarzają się li­
czne wypadki koniokradztwa i kra­
dzieży bydła z pastwisk i obor. Prze­
jawy tego rodzaju przestępczości w 
bieżącym roku są już widoczne, po­
nieważ w ostatnim miesiącu dokona­
no na terenie Województwa Pomor- 
skego 4 kradzieży koni i skradziono 
kilkanaście sztuk bydła.

Czynnikiem sprzyjającym złodzie 
jom przy dokonywaniu tych kradzie­
ży, są poza szeregiem innych okoli­
czności przedewszystkiem długie i 
ciemne noce, które utrudniają prze­
prowadzenie szybkiego i skutecznego 
fiościgu, zwłaszcza gdy chodzi o oko- 
icę lesiste, w których złodzieje znaj­

dują w ciągu dnia pewne schronie­
nie przed pościgiem Policji. Najważ­
niejszym bodaj że i często spotyka- 
nem zjawiskiem sprzyjającym w du­
żym stopniu złodziejom, jest lekko­
myślność samych właścicieli koni i 
bydła, którzy stajnie swoje na noc 
pozostawiają zupełnie otwarte i bez 
jakiegokolwike dozoru a nawet nie 
trzymają psa na obejściu.

Gen. Pasławski - wojewoda białostocki 
do Powstańców i Wojaków na Fomonn

KRONIKA
Kalendarzyk

ATAKI ZIMY

I kótolic. Słobce
w uhód i łchdd

32 P . F ilipa 5 ,27 6 ,48

29 W T eodora 5 ,29 6 ,50

24 w ś. R afa ła 5 ,30 6 ,51

PIERWSZE 

zm ierzchu w czesnej jes ien i nastąp iła 

j-uź p ierw sza o fenzyw a z im y na E uropę. 

C ały kon tyn en t za la ły już fa le z im na i po­

w ietrza po larnego . W  ślad za te rn po jaw iły 

-s ię i p ierw sze opady śn ieżne, ataku jące E u­

ropę od zachodu i od w schodu jednocześn ie . 

N a naszych k resach w schodn iio -pó łnocnych 

sza la ła już burza śn ieżna, a w A ustrji, na 

Ś ląsku spad ły rów n ież ob fite śn ieg i. W  

po łudn iow ych A lpach austrjack ich , w  

S ty rji opady śn ieżne w ykazu ją grubość 

pow łok i od 10 do 55 cen tym etrów . F ron t 

ataku z im ow ego posunął się na po łudn ie 

poprzez B elg rad aż do brzegów A drja tyku . 

W e F rancji zaobserw ow ano opady śn ieżne 

w W ogezach , A lpach ju rajsk ich, w P irene­

jach i M asyw’ ie C entra lnym , śn ieżna pow ­

łoka sięga 15 cen tym etrów grubośc i.

Jak w idać ze w szystk ich b iu le tynów 

m eteoro log icznych i kon tynen tu europej­

sk iego , z im a podąża szybk iem i k rokam i i  

zapow iada się groźn ie .

Po

nas

re-

ABONENCI SIĘ ŻALĄ
W  ostatn ich dn iach nadchodzą do 

skargi od abonentów nie otrzymujących 

gnlarnie naszego pisma, pom im o, że p ism o

jest zamówione i zapłacone w oznaczonym 

czasie.
Wypadków podobnych w ub . tygodn iu 

zanotowaliśmy aż 3!
N ie w chodz im y w to , k to w te rn zaw i­

n i, że abonenc i n ie o trzym u ją regu larn ie 

„G łosu". N ie naszym obow iązk iem jest 

przeprow adzan ie dochodzeń w te j spraw ie, 

natom iast obow iązk iem , a naw et praw em 

haszem jest dom agać się , by gazeta docho­

dz iła regu larn ie do rąk naszych abonen tów . 

B o jeś li poczta n ieregu larn ie dostarcza p i­

sm a, to abonen t trac i do n iego zau fan ie i  

na te rn trac i w ydaw n ic tw o .
O każdym w ypadku n ieregu larnego do­

starczan ia gazety prosim y don ieść do ad­

m in istrac ji abyśm y m og li spraw ę tę odpo­

w iedn io za łatw ić .
R edakc ja

ZASZCZYTNE ODZNACZENIE
K ap itu ła O dznak i H onorow ej i R ada N a­

czelna Z jednoczenia P o lsk ich Z w iązków Ś p ie­

w aczych i M uzycznych w W arszaw ie nadała 

„Odznakę H onorow ą" -za w yb itną dz ia ła lność na

U niektórych właścicieli utarło się 
mniemanie, że do strzeżenia ich do­
bytku powołana jest Policja Pań­
stwowa. Mniemanie to jest jednak  
błędne, bo jakkolwiek obowiązkiem  
Policji jest zapewnienie bezpieczeń­
stwa życia i mienia obywateli, to jed­
nak Policja mająca równocześnie 
szereg innych zadań do spełnienia, 
przy szczupłej liczebności Posterun­
ków i rozległych rejonach służbo­
wych nie jest wstanie uchronić każ­
dego poszczególnego obywatela przed 
stratą a tembardziej nie może pilno­
wać jego dobytku wystawionego 
lekkomyślnie na łup złoczyńców.

Obowiązkiem więc każdego oby­
watela jest przedewszystkiem same­
mu czuwać nad swojem mieniem, 
ażeby przez swą lekkomyślność z 
jednej strony nie narażać siebie na 
niepotrzebną stratę — z drugiej stro­
ny nie przysparzać pracy tak bar­
dzo już przeciążonej obowiązkami 
Policji.

A więc OBYWATELE! Strzeście 

swego dobytku. ।

P ow o łany na stanow isko w ojew ody 

b iałostock iego P an G enera ł S tefan P a­

sław sk i d-ca O K . V IIL ,  odchodząc z P o­

m orza przesła ł Z arządow i G łów nem u 

Z w iązku P ow stańców i W ojaków O K . 

V III.  p ism o następu jące j treśc i:

„O puszcza jąc O kręg K orpusu N r. 
V III.  zw racam się z pożegnan iem do 
W as D ruhow ie —  C złonkow ie Z w iąz­
ku P ow stańców i W ojaków .

P rzez d ług i c iąg 6-c iu la t praco­
w aliśm y ram ię w  ram ię nad um ocn ie­
n iem i spo tęgow an iem obronnośc i i  
drogocennych k le jno tów R zeczypo­
spo lite j: K u jaw i ukochanego P om o­
rza. O d p ierw szych dn i, gdym w  
roku 1928 stanął w śród W as, by łem 
zaw sze pełen uznania d la W aszego 
zapału i w ytrw ałości w pracy nad 
w yszko len iem w ojskow em i pog łę­
b ien iem obyw ate lsk iego ducha w  
W aszych szeregach . A le nasza w za­
jem na serdeczność żo łn ierska szcze­
gó ln ie zac ieśn iła się od tych pam ięt-

nyc li chw il z przed czterech la t, gdy 
na zew przeze m nie W am rzucony 
stanęliśc ie obok W ojska z ca łą go­
tow ośc ią , jak -na starych w ypróbo­
w anych tow arzyszów bron i przystało . 
O dtąd w kroczy liśm y w  okres codz ien 
nej w spó lne j pracy , k tó ra dz ięk i 
W aszej o fiarnośc i i w ytrw ałości da­
ła w yn ik i godne W aszych p ięknych 
żo łn iersk ich tradyc ji, w yn ik i w ie l­
k ie j w ag i d la obronnośc i naszego k ra 
ju . —

D zięku jąc W am za szczery , nace­
chow any żo łn ierską w iernośc ią sto­
sunek do m nie i do W ojska życzę 
W am D ruhow ie, aby Z w iązek P ow­
stańców i W ojaków by ł zaw sze w zo­
rem ducha obyw ate lsk iego i tężyzny 
(w o jskow ej. —

Dowódca Okręgu Korpusu Nr. VIII 

(-) PASŁAWSKI STEFAN 

Generał Brygady

K uratorjach O ddzia ły O św iaty P ozaszko l- 13) K iedew icz A l. 1 o tr z iem n iaków i 1 ctr

nej, k tó re siec ią p laców ek ogarn ia ją całą P o lskę ży ta ; 14) K ucharska M , 1 ctr z iem n iaków 15) 

dając m ożność rozw o ju um ysłow ego w szystk im j R ękas J. 1 ctr. z iem n iaków i 1 ctr ży ta ; 16)

n iw ie śp iew aczej, dyrygen tow i T ow . Ś p iew u 

„L u tn ia ” w W ąbrzeźn ie p. inspkt. Arturowi 

Reiskiemu i P rezesow i tegoż tow arzystw a p . 

naczeln . sek ret. W ydz. P ow . Józefowi Kurzyń- 

skiemu.

SPRAWOZDANIE  

z Tygodnia Tow. Popierania Budowy 

Publicznych Szkół Powszechnych

D zięk i o fiarnośc i spo łeczeństw a naszego 

m iasta i oko licy zdo łano w czasie trw an ia 

T ygodn ia T ow . P op ieran ia B udow y P ub licznych 

S zkó ł P ow szechnych zebrać na ce le tego to­

w arzystw a następu jące fundusze:

za znaczk i po 5 gr. rozp rzedane w szko le 

m ęsk ie j

za znaczk i po 5 gr rozp rzedane 

żeńsk iej

za 500 nalepek po 10 gr. 

za 5 ceg iełek po 10 z ł. 

zb ió rka u liczna przyn iosła 

w skarbonkach zebrano 

zb ió rka dom ow a przyn iosła 

czysty zysk z przedstaw ien ia

63 ,80 z ł 

szko le

38 ,65

50 ,00

50 ,00

106 ,08

5 ,39

55 ,20

51 ,83

z ł 

z ł 

z ł 

z ł 

z ł 

z ł 

z ł

< jej obyw atelom . P racę sw ą prow adzą bądź to G óreck i S t. 80 f t. z iem n iaków i 30 f t. ży ta; 

przez kursy w ieczorow e d la m łodzieży i doro - G óreck i A ndrze j 20 f t. z iem n iaków 18) W ill  

słych bądź też przez tw orzen ie znanych od- E rick 1 ctr z iem n iaków i 50 f t. ży ta ; 19) S iu - 

daw na zagran icą un iw ersy tetów pow szechnych dow sk i 50 f t. ży ta; 20) R u-m ierz 50 f t. ży ta; 

czy ludow ych . T ak i U niw ersy te t pow szechny j 21) K ilanow ska 50 f t. z iem n iaków ; 22) S zynk ie- 

z k tó rego m ogą bezp ła tn ie korzystać w szyscy, w icz 50 f t. z iem n iaków ; 23) P astuszak 1 ctr. 

u tw orzono w W ąbrzeźn ie . P racę w n im pod­

ję ło grono nauczyc ielsk ie tu te jszego g im na­

z jum . Inauguracy jny w yk ład : „K aszub i, język 

i l ite ratu ra" odbędz ie się w środę 24 bm . o 

godz. 19 ,30 w szko le W ydziałow ej u l. Jadw ig i. 

T erm in następnego w yk ładu : „G dyn ia i f io ła  

m orska" i dalszych , ustali się w espó ł z słucha­

czam i. A pelu jem y w ięc do w szystk ich , aby 

jakna jd iczn ie j, staw ili się na w yk ład .

ZEBRANIE KOŁA OPIEKI NAD 
DZIATWA SZKOLNĄ PUBL. SZKO- 

ŁY POWSZECHNEJ MĘSKIEJ W  
WĄBRZEŹNIE

W  ub ieg łą n iedz ie lę tj. dn ia 21 październ i­

ka br. o godz. 15 ,30 odby ło się w szko le pow­

szechnej m ęsk iej zebran ie K o ła 

dz ia tw ą szko lną te jże szko ły , 

spraw ozdan ie z zebran ia podam y 

num erze.

O piek i nad 

S zczegó łow e 

w następnym

17)

ży ta.

R azem 22 ctr, z iem n iaków i 12 ,1 4 ctr ży ta .

K ow alew o
WIERNY PIESEK

R oln ik B ernard M ichałek z W ęgorzyna posiadał 

p ieska poko jow ego w artośc i 30 z ł. P ew nego dn ia p ie­

sek zg iną ł. P o sześc iu m iesiącach dow iedz iał się M i ­

chałek , że p iesek znajdu je się u ro ln ika F ranc iszka 

W ali w R yńsku . P iesek w rócił do sw ego daw nego w ła­

śc ic ie la a spraw a znalaz ła sw ó j, ep ilog w S ądzie , gdz ie 

ua ław ie oskarżonych zasiad ł W ala oraz daw n iejszy 

jego służący C ak Jan z L ądów . C ak służy ł przed tem 

u M ichałka a po tem przen iósł się do W ali; k tó rem u 

zaproponow ał, że przyn iesie psa od znajom ych , na cp 

się W ala zgodz ił. C ak poszed ł poprostu do M ichałka 

i zabra ł psa, k tó ry go znal i zan iósł W ali. P rzed 

S ądem tłum aczy ł się C ak , że p iesek by ł do n iego tak 

przyw iązany , że sam za n im poszed ł. C ak skazany ,z.o - 

sta ł na dw a tygodn ie aresztu z zaw ieszen iem na dw a 

i la ta . W ala F r. został un iew inn iony od oskarżen ia .

R azem

BRAK PRĄDU
420 ,9j  z ł j w  n iedzie lę od godz. 6-tej do godz. 15-tej 1 "kazań^zosta ł

ZABRAŁ WIÓRY.
G óreck i z G olub ia zabra ł z lasu państw ow ego 0 ,5 

j m tr. sześć.. w ió rów sosnow ych , w artośc i 1 z ł, za co 

k tórą w raz ie 'n re- 

In i robó t leśnych . 

— --- --- O d kosztów postępow an ia i op ła t

sądow ych został uw o ln iony .

ZNIEWAGA
P rzed S ądem stanęła P aczyńska C ecy lja z G oliib ia . 

oskarżona o zn iew agę urzędn ika sądow ego H oppego , o 

k tó rym m iała się w yraz ić: „ ten ch łystek " . P on iew aż 

w ina n ie zosta ła je j udow odn iona, od w iny i kary 

zosta ła uw o ln iona na koszt S karbu P aństw a.

j w m eazieię oa goaz. o-ie j ao gouz. skaZ ftny na , zf grzyw ny> k ł

P ow yższe p ien iądze przekazano O kręgo- | w y łączy ła E lek trow n ia M iejska dostaw ę prądu , śc iąga lnośc i zam ien ia się na dw a d i 

T -. . • .......’ łrń ifarnw p itfn . z now odn denera lne iJo czyszczen ia dw a dn i aresztu . O d kosztów po t
w em u K om ite tow i T ow .

P ub licznych S zkó ł P ow szechnych w P oznan iu .

P op ieran ia B udow y j tró jfazow ego , z pow odu generalnego czyszczen ia

PODZIĘKOWANIE
W szystk im O byw ate lom , k tó rzy w jak iko l­

w iek sposób przyczyn ili się do przeprow adze­

n ia pom yślne j akc ji na rzecz T ow . P op ieran ia 

B udow y P ub licznych S zkó ł P ow szechnych w  

czasie trw an ia T ygodn ia te j poży tecznej insty­

tucji, a zw łaszcza nauczyc ie lstw u szkó ł w ą­

brzesk ich za bezin teresow ną, czynną pracę 

zorgan izow an iu T ygodn ia sk ładam y szczere 

dz iękow an ie i staropolsk ie „B óg zap łać .

Z A  K O M IT ET

(—) Bulanda, dyrektor, (—) Wiśniewski,

czelnik urz. pocztowego, (—) Nałęcz, kierow­

nik szkoły, (—) Merk, kierownik szkoły.

w  

po-

na-

UNIWERSYTET POWSZECHNY 

W WĄBRZEŹNIE

Jedną z najw ażn ie jszych dróg , prow adzą­

cych państw a i spo łeczeństw a do św ietnośc i i  

po tęg i jest ośw iatą . O na bow iem staw ia za ce l 

w yrob ien ie jakna jszerszych w arstw ludnośc i 

pod w zg lędem in te lek tua lnym , m oralnym i spo­

łecznym oraz w ychow an ie ich na dobrych oby­

w ate li państw a, um ie jących d la n iego z poży t­

k iem pracow ać, a w po trzeb ie bron ić jego ca­

łośc i i n iepod leg łości.

U nas w P o lsce do n iedaw na —  

zakres je j dz ia ła lnośc i ogran icza ł się przew ażn ie 

do m łodz ieży w przep isanym w ieku szko lnym .

stac ji.

ZEBRANIE Z. Z. Z.
U bieg łe j n iedz ie li odby ło się w sa li k i ­

na „S łońce” zebran ie K o ła Z Z Z . i i M iejsco­

w ego K o ła R obo tn iczego B B W R . pod prze­

w odn ic tw em p . S arnow sk iego . R eferaty w y ­

g łosili sek r. pow . Z Z Z . p . Z g lin ick i oraz p 

A . C zerw ińsk i. M ów cy om aw ia li szeroka 

spraw y robo tn icze. W  w olnych g łosach uch­

w alono , że zebran ia K o ła R obo tn iczego 

B B W R . odbyw ać się będą w 1-szą n iedz ie lę 

po p ierw szym , zaś zebran ia K o ła ll^L. od­

byw ać siię będą w każdą n iedz ie lę po 15 .

Kącik rodjowv
W torek , dn ia 23 . x*  1934 r,

6 .45 A udyc ja poranna. 12 .10 K oncert zespo łu  
F ron ta. 12 .45 A udyc ja d la dz iec i:..13 .0 0 D zien­
n ik po łudn iow y . 13 .0 5 P ły ty , 15 .45 M ik ro —  
rew ia. 16 .30 M uzyka lekka. 16 .45 S krzynka P . 
K . Ó . 17 .00 K oncert. 17 .2 5 O dczy t K oncert - przy 
fo rtep ian ie L . U rste in . 17 .5 0 S krzynka pocztow a 
techn iczna. 18 .00 W iadom ośc i ro ln icze. 18 .15 R e­
c ita l fo rtep ianow y . 18 .45 „P au l C azin —  au to r 
i tłum acz szk ic" l ite r w yg ł. p . T ad. B oy —  Ż e­
leńsk i. 19 .0 0 „M o je p iosenk i". 19 .2 0 P ogadanka

Z powiata
POŻAR

U C IĄ Ż . W  nocy w  n iedz ie lę o godz. 1 ,30 

w ybuch ł pożar w stodo le p . S chm id ta .
D zięk i energ icznej akc ji ratunkow ej prow a- j ak tualna. 19 ,30 M elod je z f ilm u  dźw . „42 u lica" 

dzonej przez oko licznych obyw ate li, zdo łano ' (pW- 19 .50 W iadom ośc i sportow e 20 .00 W ie- 
, , ,. , I deńsk ie po tpourri od S traussa do L ehara , 20 .45

pożar z loka lizow ać. D zienn ik w ieczorny . 20 .55 Jak pracu jem y w  
P o lsce. 21 .00 W ędrow ne p tak i, reportaż m uzycz­
ny , 22 .00 K oncert rek lam ow y . 22 .15 M uzyka 

; taneczna. 22 .45 H ym n po lsk i. 23 .05 c iąg dalszy 
I m uzyk i tanecznej.

Ś R O D A . 24 P A Ź D Z IE R N IK A

6 .45 A udyc ja poranna. 12 ,10 K oncert zespo lił W . 

W ilkosza. 13 ,00 D zienn ik po łudn iow y . 13 ,05 U tw ory sa­

lonow e na f let, k larnet i altów kę. 15 ,45 F ragm ent te­

atra lny . 16 ,00 K oncert zespo łu sa lonow ego . 16 ,45 P ro­

gram d la dz ieci starszych. 17 ,00 Ę oncert ork iestry S tra­

ży W ięziennej. 17 ,25 Z fab ryk i nad m orze —  pogadan­

ka. 17 ,35 K oncert rew ellersów „W eso ła p ią tka". 17 ,50 

P oradn ik sportow y . 18 .00 S krzynka pocztow a ro ln icza. 

18 ,15 F ragm ent z oper. M . R im sk ij-K o rsakow a M łoda 

Ś n ieżka i C ar-S ałtan . 18 ,45 Inw estyc je w w alce z bez­

roboc iem . 19 ,00 M uzyka lekka. 19 .20 P ogadanka ak tn - 

j  alna. 19 ,30 D . c. m uzyk i lekk ie j. 19 .50 W iadom ośc i spor- 

przy G ajda A ndrze j 1 ctr. z iem n iaków i 50 f t, ży ta ; | tow e. 20 ,00 M uzyka lekka. 20 ,45 D zienn ik w ieczorny .

ctr 

ctr

OFIARY NA POWODZIAN
GMINA TRZC1ANO pow. Wąbrzeźno

1) K w iatkow sk i M . 2 ctr z iem n iaków i 1 

ży ta; 2) Jaw orsk i B . 2 ctr z iem n iaków i 2 

ży ta ; 3) K ozak W ł. 2 ctr z iem n iaków i 1

ży ta ; 4) W asilew sk i S t. 2 ctr z iem n iaków 50 

f t. ży ta ; 5) D ybow sk i S t. 1 ctr z iem n iaków i 50 

f t, ży ta ; 6) M ichalczyk J. 1 ctr z iem n iaków ; 7) 

K u lasza W . 1 ctr z iem n iaków i 50 f t. ży ta ; 8)

T o jednak okazało się n iew ystarcza jącem , d la- W itkow sk i J. 1 ctr z iem n iaków i 50 f t. ży ta ; 

tego obecn ie w iele w ysiłku w k łada się w  to , aby 9) Ś w ięck i J. 1 ctr. z iem n iaków i 25 f t. ży ta; 10) 

p ływ ów w ciągnąć rów n ież jaknaj- Ć w ik S t. 1 ctr z iem n iaków i 50 f t. ży ta ; 11) L e­

w ick i S t. 1 ctr z iem n iaków i 50 f t. ży ta ; 12)
w  orb itę je j w ]

-szersze w arstw y dorosłych .

W tym celu u tw orzy ły -s ię
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20,55 Jak pracu jem y w Polsce. 21,00 K oncert C hopi­

now sk i. 21,50 Stosunk i ang ielsko-po lsk ie na przestrze­

n i w ieków — odczy t w jęz. ang ie lsk im . 21.40 R ecita l 

śp iew aczy A l. M ichałow skiego. 22.00 K oncert rek lam o­

w y. 22,15 M elod je z f ilm u dźw . „K ró l Jazzu". 22,55 

M uzyka taneczna.

lo ren i do m ego kostjum u.
—  T eraz m usisz ty lko postarać się o szo­

fera, dostosow anego do tw ego rom antyzm u.
— o—

PR Z Y JA C IÓ Ł K I.

—  Stefan ofiarow ał m i dziś sw oje serce.
—  A  m nie w czoraj pow iedzia ł, że. m u zła-; 

m alam serce.

w lokalu D rh. Jana H offm anna w rynku.

Przybycie w szystk ich członków kon ieczne.

Z A R Z Ą D

—  B A C ZN O ŚĆ PO W ST A Ń C Y I W O JA C Y 

Z E B R A N IE R O D Z IN Y R E ZE R W IST Ó W m ają­

ce odbyć się w dn iu 21 bm . zostało PR Z EŁ O­

Ż O N E N A  D ZIE Ń 23 B M . G O D Z. 16,30 (sala

nagrodzen iem ), 5) spraw a urządzen ie gw iazdk i 

d la dzieci członków Z w . R odź. R ezerw istów , 

6) odczy tan ie okó ln ików , 7) W olne g łosy i w nio­

sk i, 8) zakończen ie.

Przybycie w szystk ich członków a także 

i żon, sióstr i dorosłych córek kon ieczne, celem 

1 przydzia łu p łatnej pracy d la w ojska. Z A R Z Ą D

H -U -M -O — R

K O B IEC A FILO Z O FJA .
— M ężczyzna jest jak m yśliw ski 

n ic n ie w art, jeżeli n ic n ie przynosi.
— o—

M IĘD ZY  PR Z Y JA C IÓ Ł K A M I.
— M ąż kup ił m i auto , dostosow ane ko-

p ies:

hotelu pod O rłem ).

Porządek obrad:

1) zagajen ie, 2) odczy tan ie pro tokó łu , 3)Bach Towarzystw
—  SE K C JA PIŁK I N O Ż N E J przy K lubie ’ R eferat: cel i zadan ia Z w . R odziny R ezerw i- 

Sportow yrn „Pogoń". W dn iu 23 bm . o godz. ’ stów , 4) Spraw a kursu szycia i robót ręcznych 

20-itej odbędzie się zebran ie Sekcji Piłk i N ożnej ’ (celem w ykonyw an ia prac d la w ojska za w y-

Ostrzegam N r. K m . 1485/34

O B W IE SZ C ZE N IE
O PR ZY M U SO W E J SPR Z ED A Ż Y

D ruk iem i nak ładem Z ak łady G raficzm e . ■■ 

B olesław a Szczuk i. R edaktor odpow ie­

dzia lny Adam Szczuka w W ąbrzeźn ie.

w szystk ich m ężczyzn, pracodaw ców , re­
stauratorów , i hotelistów przed kucharką 
p. Jadw igą B ystrzyńską z O sieczka pow , 
W ąbrzeźno k tóra dokonyw ała różne o- 
szustw a. Z ain teresow anym m ogę służyć 

dow odem

Antoni Gerke

N r. K m . 683/34

O B W IE SZ C Z E N IE
O L IC Y T A C JI N IE R U C H O M O ŚC I
K om orn ik Sądu G rodzk iego w K ow alew ie

R U C H O M O ŚC I

D nia 25 październ ika 1934 r. o godz, 3-ej po 
po ł. sprzedaw ać będę w drodze przetargu przym u­
sow ego najw ięcej dającem u za gotów kę w M gow ie 
pow . W ąbrzeźno

1 bufet, 1 kredens, 2 fotele, stół dębowy roz­
ciągany, 15 krzeseł wyścielanych, 1 łóżko z 
siatką, 2 stoły kuchenne, szafę kuchenną, 2 
stołki, 1 zegar kuchenny pień do rąbania 
mięsa, łóżko z materacem, nocny stolik, 2 stoły 
szafę białą, 2 szafy ścienne, 2 lampy, stół 
biurowy i 2 krzesła wiedeńskie
w łasność Stefana B aszczyńskiego z W arsza­

w y M arszałkow ska 21 m , 5.
łączna sum a oszacow an ia 300 zł.

W acław K ozłow sk i zam ieszkały przy u l. Płac
W olności 3. obw ieszcza, że w dn iu 20 grudn ia 
1934 r. o godz. 9,30 w  sali rozpraw Sądu G rodz­
k iego w K ow alew ie pokó j 10 odbędzie się prze­
targ n ieruchom ości w drodze egzekucji zap isanej 
w księdze w ieczyste j Sądu G rodzk iego w K ow ale­
w ie pod oznaczen iem tom X X  karta 543 zap isanej 
na nazw isko .
1. Franciszki Czyżniewskiej wdowy, 2 Jana Czyż- 
niewskiego, 3. Władysława Czyżniewskiego, 4. 
Wandy z Czyżniewskich Niewiadowej, 5. Alek­
sandra Czyżniewskiego, 6. Kazimierza Czyżniew­
skiego.

N a n ieruchom ości te j o obszarze 04 al 08 nr 
w ybudow ane są 2 dom y m ieszkalne ogród z par­
kanem i podw órzem .

W ysokość sum y szacunkow ej w ynosi 6.3481 zł. 
C ena w yw ołan ia tj. najn iższa za k tórą n ierucho­
m ość m ożna już nabyć przy p ierw szej licy tacji 
w ynosi 4,761 zł.

Przystępu jący do przetargu w in ien przed łożyć 
w term in ie przetargu podp isanem u kom orn ikow i 
sądow em u zezw olen ie O kręgow ego U rzędu Z iem­
sk iego w zgl, odnośnej w ładzy adm in istracy jnej na 
nabycie i przew łaszczen ie n ieruchom ości a ponadto 
złożyć ręko jm ię w w ysokości jednej dziesiątej 
sum y szacunkow ej w gotow iźnie albo w tak ich 
pap ierach w artościow ych bądź książeczkach w kład- 
ko5vych insty tucy j, w k tórych w olno um ieszczać 
fundusze m ało letn ich .

Papiery te przy jęte będą w w artości trzech 
czw artych części ceny g ie łdow ej.

• Przy licy tacji będą zachow ane ustaw ow e w a­
runk i licy tacy jne o ile dodatkow em pub licznem 
obw ieszczeniem n ie będą podane do w iadom ości 
w arunk i odm ienne.

Praw a osób trzecich n ie będą przeszkodą do 
licy tac ji i przysądzen ia w łasności na rzecz na­
byw cy bez zastrzeżeń, Jeżeli osoby te przed roz- 
pcczęciem przetargu n ie złożą dow odu, że w nio- | 
sły pow ództw o o zw oln ien ie n ieruchom ości lub je j I 
części od egzekucji i że uzyskały postanow ien ie i 
w łaściw ego sądu, nakazu jące zaw ieszen ie egze­
kucji.

W ciągu ostatn ich dw óch tygodn i przed li ­
cy tacją w olno og lądać n ieruchom ość w dn i pow­
szedn ie od godziny ósm ej do osiem nastej, akta ' 
zaś postępow an ia egzekucy jnego m ożna przeg lądać 
w sądzie tu te jszym pokó j 12.

K ow alew o, dn ia 17 październ ika 1934 r,

(— ) Jan G łów czew sk i, K om orn ik .

■

(-) W A C Ł A W  K O ZŁ O W SK I, 
Komornik Sądu Grodzkiego w Kowalewie.

Jeszcze kilka dni!

pozostan ie

R e w j a
Warszawska
C eny n ie podw yższone. W ystępy w  

lokalu . C odzienn ie Koncert —- Dan­
cing. Specjalność f lak i, 0,80, noga 

w ieprzow a 0,8 ,0 k iszka z kotła 0,50 

znane porc je śn iadankow e 0,50

uprzejm ie zaprasza

Gospodarz

K IN O  

dźw iękow e 

SŁ O Ń C E

krzewy owocowe i ozdobne, drzewa alejowe

w wlkiin wyhoize
po zniżonych cenach

poleca

Szkółka

moiiUm Howaclduo
Okoniu, poczta M ełno.

Cenniki wysyłam na żądanie 
bezpłatnie

We wtorek dn. 23 bm. będę sprze­
dawał na rynku w Wąbrzeźnie

Rowe ry
Original —

zawsze

najlepszy

Rekord

Radjo- aparaty 
naj nowszej 
konstrukcji pa- 
tefony i płyty 

oraz w szystk ie części 
zapasow e — — —

Baterje anodowe
■■■"■sta le  św ieże na sk ładzie.® ""8

M agnetyzoA van ie słuchaw ek 
N apraw a oraz przebudow a 
przestarzałych typów na

Fachowe ładowanie 
! naprawa akumulato­
rów. Polecam po do­
tąd niebywałych ni­
skich cenach w wiel­
kim wyborze. — —

i g łośn ików 
odb iorn ików 
now oczesne.

Fr. Biały
Zakład zegarmistrzowsko - złotniczy

Wąbrzeźno
ul. Marsz. J. Piłssudskiego 4

—  tak to każdy , na tego pow iada —  
C o na k iepskie in teresy i na zastó j b iada! 
K ażdy kup iec dziś obro tny w ie co to rek lam a, 
I że k lien te la jego n ie zw iedzi go sam a, 
N ależy się w ięc przypom nieć przez inserat w „Głosie4, 
A n ie będziesz tak narzekał o T w ym m arnym losie! 
N iech w ięc kupcy w og łoszen iu szukają porady , 
B o n iety lko zejdą na psa —  ale i na dziady.

mmi mm
H.BORRMANN, Ko walewo-Pom

po leca na obecny sezon

II cebule kwiatowe 

I i drzewka owocowe

w najlepszym gatunku 

na żądanie wysyłamy cenniki 

E2 bezpłatnie ——

Czystą porządną dziewczynę

z pran iem i gotow an iem poszuku je od 

1-go listopada. Z gł. do adm in . G łosu

C zytajc ie

G los W ąbrzesk i

Sprzedam
pow óz v is a v is na 6 - 9 
osób i bryczkę na 3-5 
osób lub zam ien ię na jed- 

nokonkę

Gołuński K ow alew o

Skład
zaraz do w ynajęcia

M. Sopoliński

W ąbrzeźno G rudziądzka 4

Drzewo
opałowe szczapy sosno­

w e sprzeda

Jastrzębska C helm on ie

Uczeń
kow alsk i m oże się 

zaraz zg łosić

D ylew icz

m istrz kow alsk i

2 pokoje
z kuchn ią do w ynajęcia-

Fenski, W olności 38

O d dziś w ielka prem jera nadzw yczaj in teresu jący f ilm . [N iebyw ałe sceny w alk i na m orzu! T orpedy 
rozryw ają krażow m ik i! B ohaterska śm ierć w „sta low ej trum nie" p. t.

HA. L. 14 „ZATOŃĘŁ.A“M
»... POCALUNEK W LUSTRZE

K siążn ica K opem ikańska 
w  T orun iu


